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Jezus przez czterdzieści dni pości i jest kuszony 
 

Słowa Ewangelii według Świętego Mateusza 
Duch wyprowadził Jezusa na pustynię, aby był kuszony przez dia-
bła. A gdy pościł już czterdzieści dni i czterdzieści nocy, poczuł  
w końcu głód. 
Wtedy przystąpił kusiciel i rzekł do Niego: «Jeśli jesteś Synem Bo-
żym, powiedz, żeby te kamienie stały się chlebem». 
Lecz On mu odparł: «Napisane jest: „Nie samym chlebem żyje czło-
wiek, ale każdym słowem, które pochodzi z ust Bożych”». 
Wtedy wziął Go diabeł do Miasta Świętego, postawił na szczycie na-
rożnika świątyni i rzekł Mu: «Jeśli jesteś Synem Bożym, rzuć się  
w dół, napisane jest bowiem: „Aniołom swoim da rozkaz co do cie-
bie, a na rękach nosić cię będą, byś przypadkiem nie uraził swej nogi  
o kamień”». 
Odrzekł mu Jezus: «Ale napisane jest także: „Nie będziesz wysta-
wiał na próbę Pana, Boga swego”». 
Jeszcze raz wziął Go diabeł na bardzo wysoką górę, pokazał Mu 
wszystkie królestwa świata oraz ich przepych i rzekł do Niego: 
«Dam Ci to wszystko, jeśli upadniesz i oddasz mi pokłon». 
Na to odrzekł mu Jezus: «Idź precz, szatanie! Jest bowiem napi-
sane: „Panu, Bogu swemu, będziesz oddawał pokłon i Jemu sa-
memu służyć będziesz”». 
Wtedy opuścił Go diabeł, a oto przystąpili aniołowie i usługiwali 
Mu. 
 



 SŁOWO DUSZPASTERZA 
 

Myśli o cierpieniu 

Wielki Post i rozważanie męki Pana Jezusa w sposób nieunikniony kierują 

moje myśli ku problematyce cierpienia. Wiem, że moje poszukiwania nie 

zakończą się definitywnym określeniem celu i słuszności ludzkiego cierpie-

nia, ale też nie o to w tym wszystkim chodzi. 

W głębi serca jestem bowiem przekonany, że nie chodzi tylko o zrozumienie 

cierpienia, ale być może przede wszystkim o jego wyrażanie. Tylko tak wej-

dziemy w tajemnicę cierpienia Boga i ludzkości. Zanim jednak o cierpieniu, 

słów kilka o poezji. 

Za każdą kolejną próbą odkrywam, że poetą trzeba się urodzić i nie jest to 

jedynie kwestia wyboru lub doskonalenia umiejętności. Niestety, poetą nie 

jestem. Nie zmienia to jednak faktu, że właśnie w poezji często szukam in-

spiracji. Sięgam po największych. To tam zaczynam zauważać, że nie 

wszystko da się wyrazić wprost. Dla mnie, jako człowieka racjonalnego  

i mocno stąpającego po ziemi, wydaje się to pewnym paradoksem. Stwier-

dzam bowiem, że trzeba mieć dużo głębszy dostęp do siebie samego niż tylko 

analiza rozumowa. Dusza ludzka posiada różne „władze”, dlatego poznawa-

nie jej jedynie od strony rozumu byłoby redukowaniem jej i odarciem z tego, 

co najpiękniejsze. 

Tutaj dochodzimy do wiersza Czesława Miłosza „Walc” z tomu „Ocalenie”. 

Sam wiersz można poddawać wnikliwej interpretacji, gdyż stanowi on nie-

samowitą wyrocznię czasów, gdy nad światem zawiśnie czarna chmura tota-

litaryzmów: hitlerowskiego i stalinowskiego. Czytelnik, patrząc na tragiczne 

sceny zesłanych i katowanych, natrafia wreszcie na taki oto fragment: „Ro-

zumiesz. Jest taka cierpienia granica, / Za którą się uśmiech pogodny za-

czyna, / I mija tak człowiek, i już zapomina, / O co miał walczyć i po co”. 

Jakże wymowny wydaje się obraz człowieka uśmiechającego się pod wpły-

wem własnego cierpienia. Ktoś mógłby nawet pomyśleć, że to początek 

obłędu. Nic bardziej mylnego. W cierpieniu świadomość człowieka wzrasta. 

Przestaje patrzeć na świat oczami iluzorycznych pragnień i zachwytów,  

a zaczyna doświadczać, czym są zło i jego skutki. 

Przypomina mi się oblicze Chrystusa ukrzyżowanego z Asyżu. W 1630 roku 

Innocenzo z Palermo wyrzeźbił krucyfiks, na którym w zależności od kąta 

patrzenia zmienia się wyraz twarzy Chrystusa. Raz wydaje się radosny,  
 



 

 

 

PANU, BOGU  

BĘDZIESZ  

ODDAWAŁ POKŁON 
(KOMENTARZ DO EWANGELII)  

 

Pierwsza niedziela Wielkiego Po-

stu pokazuje nam Pana Jezusa pro-

wadzonego przez Ducha na pusty-

nię, aby dostąpił kuszenia przez 

diabła. Kusiciel usiłuje, aby Pan 

Jezus uległ pokusie braku umiarko-

wania, chciwości lub bałwochwal-

stwa. Diabeł odczytuje w sposób 

przewrotny Pismo Święte, nato-

miast Pan Jezus wypełnia dzięki 

niemu wolę swojego Ojca. W cza-

sie Wielkiego Postu powinniśmy 

nabrać otuchy, ponieważ nie za-

braknie nam łaski Pana, gdyż Bóg 

będzie u naszego boku i pośle swo-

ich Aniołów, aby towarzyszyli 

nam w wielkopostnej wędrówce.  

 
 

 

 

 

 

SŁUCHAĆ I POŚCIĆ 

 

 

 
 

Chciałbym zatem zaprosić was do 

powstrzymywania się od słów ude-

rzających i raniących naszych bliź-

nich.  

Zacznijmy rozbrajać nasz język, re-

zygnując z ostrych słów, pochopnych 

osądów, mówienia źle o nieobec-

nych, którzy nie mogą się bronić, 

oraz unikając oszczerstw. Starajmy 

się natomiast nauczyć się ważyć 

słowa i pielęgnować uprzejmość:  

w rodzinie, wśród przyjaciół, w miej-

scach pracy, w mediach społeczno-

ściowych, w debatach politycznych, 

w środkach przekazu, we wspólno-

tach chrześcijańskich. Wtedy wiele 

słów nienawiści ustąpi miejsca sło-

wom nadziei i pokoju.   
(Z Orędzia na Wielki Post  

papieża Leona XIV) 

w innym ujęciu bolesny, aż wreszcie uderza nas agonalny grymas twarzy 

Jezusa. Cierpienie ma bowiem różne oblicza i nie da się go zamknąć tylko 

w jednej perspektywie. To właśnie dlatego także w naszym doświadczeniu 

cierpienia zmagamy się z jego różnymi perspektywami. Nie raz doświad-

czamy jego bezsensu. Zaraz potem doceniamy jego wartość wynagradza-

jącą. Aż wreszcie zdarza się, że cierpienie nabiera mocy wyzwalającej. 

Tak jak dla Chrystusa cierpienie było smutkiem i radością, tak również dla 

nas pozostaje wielowymiarowym doświadczeniem, dzięki któremu widzimy 

lepiej, słyszymy wyraźniej i kochamy mocniej. 
 

Ks. Mateusz Szerszeń CSMA 
 

 



APOSTOŁ TRZEŹWOŚCI 
 
 
 
 
 
 
Ks. Markiewicz walczył z plagą 

alkoholizmu. Przez kilkanaście 

miesięcy z ambony wygłaszał 

apele do swoich parafian. Akcja 

zakończyła się pełnym sukce-

sem. Z licznego grona miesz-

kańców parafii, uzależnionych 

od napojów alkoholowych, po-

została zaledwie jedna osoba. 

Ksiądz Bronisław nigdy na 

nadużywających alkoholu nie 

podnosił głosu, nie ironizował, 

nie potępiał, ale spieszył z po-

mocą materialną rodzinom do-

tkniętym klęską pijaństwa. Za-

twardziałych pijaków osobiście 

odwiedzał w ich domach, na-

mawiał do rzucenia pijaństwa. 

 

 

 

 

 

 

 

 
 
 

23 LUTEGO 
św. Polikarp,  

biskup i męczennik 
bł. Stefan  
Wincenty  

Frelichowski,  
prezbiter i męczennik 

 

24 LUTEGO 
św. Marek Marconi,  

zakonnik 
 

25 lutEGO 
św. Cezary  
z Nazjanzu,  
pustelnik 

 

26 LUTEGO 
św. Aleksander,  

biskup 
św. Paula Montal,  

dziewica 
 

27 LUTEGO 
św. Gabriel  
od Matki  

Bożej Bolesnej,  
zakonnik 

 

28 LUTEGO 
św. Hilary I,  

papież 

 
 

 

 
 

INTENCJA ZA MIASTO 

STALOWA WOLA: 
 
 

Luty:  
Za chorych i pracowników 

służby zdrowia 

 
 

 

WSPOMNIENIA LITURGICZNE  

W TYM TYGODNIU 
 

 



FUNDAMENTY WIARY (25) 
 

ROZWAŻANIE MĘKI PAŃSKIEJ 
 

Kościół pomaga nam rozważać 

Mękę Pańską przez swoją liturgię, 

szczególnie w czasie Wielkiego 

Tygodnia. Czyni to także przez 

sprawdzone, a dla duszy naszej 

bardzo pożyteczne nabożeństwa, 

jak Droga Krzyżowa i Gorzkie 

Żale. Nasze polskie pieśni wielko-

postne bardzo dokładnie opisują 

Mękę Zbawiciela i pobudzają nas 

do żalu za grzechy i poprawy na-

szego życia. Pan Jezus podjął 

wszystkie cierpienia za nas, by nas 

uwolnić od kary piekła i otworzyć 

nam niebo. Stąd wdzięczność 

względem Zbawiciela pobudza nas 

do rozważania Jego Męki.  

 

 

 
 

 

 

MODLITWA PSALMAMI (7) 
 

Psalm 91 ukazuje Bożą opiekę oraz 

obietnice ochrony tych, którzy Mu 

powierzają swoje życie. Warto za-

poznać się z tymi wersetami, bo 

mogą one dostarczyć poczucia bez-

pieczeństwa i wsparcia w trudnych 

chwilach. Zaufanie Bogu jest klu-

czem do doświadczania pokoju  

i nadziei. Każdy, kto sięga po ten 

psalm, ma możliwość odnalezienia 

w nim otuchy i wewnętrznej siły.   

Kto się w opiekę oddał Najwyż-

szemu i w cieniu Wszechmocnego 

mieszka, Mówi do Pana: "Tyś moją 

ucieczką i twierdzą, Boże mój, któ-

remu ufam". 

Bo On sam cię wyzwoli z sideł my-

śliwego i od słowa niosącego zgubę. 

Okryje cię swoimi piórami, pod 

Jego skrzydła się schronisz; wier-

ność Jego jest puklerzem i tarczą. 

 

 

 

SKUTECZNY ORĘDOWNIK 
 

 

 

 

 

 

 

 

W opinii świętości ks. Br. Markie-

wicz umierał i w opinii świętości 

żył. Prezentujemy kolejne świadec-

two tych, którzy doświadczyli owo-

ców orędownictwa Założyciela Mi-

chalitów.  

Świadectwo 2. Leokadia Kasprzak 

z Józefowa: Z powodu zaawanso-

wanej osteoporozy nie mogłam cho-

dzić, a każde stąpnięcie powodo-

wało dotkliwy ból. Z powodu pode-

szłego wieku operacja nie była moż-

liwa, dlatego postanowiłam szukać 

ratunku w modlitwie za wstawien-

nictwem ks. Bronisława Markiewi-

cza. Pan Bóg mnie wysłuchał. Ból 

zmniejszał się z dnia na dzień, aż 

choroba całkowicie ustąpiła.  
 

 



Modlitwa o uzdrowienie  

za przyczyną  

bł. ks. Bronisława Markiewicza 

 

Panie, Jezu Chryste,  

który przeszedłeś przez życie  

pochylając się nad  

każdym ludzkim cierpieniem,  

proszę Cię przez wstawiennictwo 

błogosławionego  

ks. Bronisława Markiewicza  

o cud uzdrowienia dla … 

 

 

W Jego ranach jest nasze zdrowie - 

tak prorok Izajasz ogłasza prawdę  

o uzdrawiającej mocy płynącej  

z ran Jezusa Chrystusa. Poranienia 

są czasem tak głębokie, że traumę 

przejmują i dźwigają kolejne poko-

lenia. Jestem z pokolenia, które do-

świadczyło odziedziczonej traumy 

lat wojny. Moja mama i mój tato do-

świadczyli tragicznej śmierci swo-

ich ojców. Młode małżeństwo, z ro-

dziny mojej mamy, zostało zamor-

dowane wraz z ukrywaną przez sie-

bie rodziną żydowską. Doświadczy-

liśmy w ostatnich latach eksplozji 

przemocy i pogardy, nienawiści  

i zastraszania. Głęboka trauma 

szczególnie dramatycznie dotknęła 

najmłodsze pokolenia - dzieci i mło-

dzież. Nasz ratunek i ocalenie jest  

w zanurzeniu całego niezmierzo-

nego oceanu naszego cierpienia  

w ranach Jezusa Chrystusa. Któryś 

za nas cierpiał rany, Jezu Chryste 

zmiłuj się nad nami.  

BK          

 

 

 

WZÓR OJCOSTWA 

 

 

 

 

 
Nasze wyobrażenie o św. Józefie 

jest często bardzo stereotypowe. Po-

winniśmy na nowo odkryć jego po-

stać, jako wzór dojrzałego mężczy-

zny i ojca. Józef jako ojciec spełniał 

swoją rolę w pełnym tego słowa 

znaczeniu. Nie przyczynił się do po-

częcia Jezusa, to jest oczywiste, bo 

Jezus począł się z Ducha Świętego, 

ale on w pełni sprawował swoją 

funkcję jako ojciec i w pełni był 

mężczyzną i mężem Maryi.  Biblia 

pokazuje, że wiele funkcji Józef 

spełniał z tradycji żydowskiej, ob-

rzezał Dziecię, nadał Mu imię, ofia-

rował Go razem z Maryją w świą-

tyni, wprowadzał w życie kultu-

ralne, religijne Izraela, prowadził 

Go do synagogi, świątyni, chronił 

przed zagrożeniami, m.in. przed 

Herodem, by nie zostało zabite. On 

w pełni stał na straży rodziny. Św. 

Józef wtedy był i nadal jest wzorem 

ojcostwa.  

W JEGO RANACH 
 

 

 



ŚWIADKOWIE 

MIŁOSIERNEGO 

 

 

 

 
 

 

 

 

Z inicjatywy ordynariusza Diece-

zji Sandomierskiej ks. biskupa 

Krzysztofa Nitkiewicza, 12 kwiet-

nia 2026 roku, w Niedzielę Miło-

sierdzia Bożego rozpocznie się pe-

regrynacja obrazu Jezusa Miłosier-

nego pod hasłem: 
 

 

 

„Świadkowie Miłosiernego” 

 

Obraz będzie odwiedzał parafie na-

szej diecezji, zachęcając do bycia 

świadkami Bożego Miłosierdzia. 

Już dzisiaj zawierzmy Miłosier-

nemu Panu peregrynację, jej orga-

nizację i przebieg. 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
 

OAZA MODLITWY  

 2026 

 

 

 

 

 

 

Od 13 do 15 marca br. organizo-

wana jest w naszej parafii Micha-

licka Oaza Modlitwy dla mło-

dzieży z całej Polski. Zwracamy 

się z serdeczną prośbą do Parafian 

o wsparcie w formie przyjęcia do 

swoich domów młodzieży na noc-

leg. Osoby, które są w stanie nam 

pomóc prosimy o zgłoszenie ad-

resu i ilości osób w zakrystii lub  

w kancelarii parafialnej. Za każdą 

pomoc i otwarte serce serdecznie 

dziękujemy.  

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
 
 
 

INTENCJE PAPIESKIE 
 

 

Luty: 
 

Aby nieuleczalnie chore 

dzieci i ich rodziny otrzymały  

pomoc medyczną i wsparcie 

oraz nigdy nie traciły siły  

i nadziei.   

 
 

 

 

 

 
 

 
 

 

Aktualne i archiwalne wydania 

„NASZEGO SŁOWA”, 

mogą nasi Czytelnicy znaleźć 

na stronach internetowych: 
 

 

 

 

 

 

 

michalici.adoracja.eu  
 

stalowawola-michalici.pl 

 
 

 



DROGA KRZYŻOWA   

piątek 

dla dzieci:  

godz. 16.30 

dla młodzieży i dorosłych 

godz. 7.30 i 17.15 
 

Nabożeństwo o 17.15 prowadzą:  
  

27 lutego  

Róże Różańcowe 

6 marca  

Bractwo Adoracji 

13 marca  

Kecharitomene 

20 marca 

Chór Soli Deo 

27 marca 

Apostolstwo M. Bożej 

Patronki Dobrej Śmierci 

 

NABOŻEŃSTWO 

GORZKICH ŻALI 

niedziela 

godz. 17.00 

 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

Barbara Dymek 
 

Cud 
 

Jak można pomóc światu, 
który nienawidzi. 

Słabszych bliźnich tratuje 
dobroci się wstydzi? 

Tylko dobrym przykładem 
trzeba działać cuda, 

Dajmy więc dobry przykład, 
a cud nam się uda! 

 
 

FOTO KRONIKA 
 

13 lutego 
 

Pierwsze spotkanie  

zawierzających się św. Józefowi 

 

 

 

 

 

 

Parafia Rzymskokatolicka  

p.w. Trójcy Przenajświętszej 
 
 

adres: Ofiar Katynia 57, 

 37-450 Stalowa Wola; 

www.stalowawola-michalici.pl 

 


